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M A T E R I A Ł Y  I D O K U M E N T Y

JERZY M YŚLIŃSKI

KOSZTY WYDAWNICTW CZASOPISM „PRZEGLĄD RZESZOW SKI” 
I „KURIER RZESZOW SKI” ORAZ ICH KOLPORTAŻ

1883— 1887

Jeżeli o większych wydaw nictw ach prasowych w  Galicji w drugiej 
połowie XIX stulecia posiadam y już pewne informacje, gdy chodzi o ich 
finanse oraz nakłady, to niem al nic dotąd nie było· wiadomo> о* galicyj­
skich społeczno-politycznych czasopismach prowincjonalnych. Właściwie 
niewiele w iem y także o funkcji, jaką te  czasopisma spełniały. G dy jednak 

■ spojrzy się na ich rozmieszczenie na  terenie Galicji, zw raca uwagę sku­
pienie ich w  ośrodkach większych, nie licząc Lwowa i Krakowa, oddalo­
nych jednakże od tych dwóch centrów  prasowych. Najwięcej prow incjo­
nalnych czasopism społeczno-politycznych w  języku polskim ukazywało 
się na pograniczu oddziaływania p rasy  lwowskiej i krakow skiej, a więc 
w  Przem yślu, Jarosław iu, Rzeszowie, Nowym Sączu i Tarnowie.

Nie udało- się dotąd natrafić  na zw arty  zespół źródeł trak tu jący  o in­
teresujących nas spraw ach wydawniczo-finansowych prasy  prowincjo­
nalnej. Jedynym  w yjątkiem  w odniesieniu do drugiej połowy XIX wieku 
są m ateria ły  dotyczące „Przeglądu Rzeszowskiego” oraz „K uriera  Rze­
szowskiego” , dwutygodników w ydaw anych w Rzeszowie od 1 stycznia 
1883 r. przez Jana  A. Pelara, właściciela drukarni. M ateriały te znajdują 
się w  Dziale Społecznoi-Historycznym M uzeum w  Rzeszowie1. Zaw ierają 
one korespodencję w ydaw cy z w ładzam i powiatowym i w  spraw ach finan­
sowych z la t 1883— 1890 oraz spis prenum eratorów  i odbiorców tych cza­
sopism. z roku  1887·, p rzy  czym m am y do czynienia z drukow anym i ad re­
sami tych odbiorców, które służyły do naklejan ia  na opaskę zaw ierającą 
przesyłane pismo, jeden  zaś nie rozcięty egzem plarz służył adm inistracji 
do celów dokum entacyjnych. W prawdzie korespondencja urzędowa 
w spraw ach finansowych może wzbudzać pew ne wątpliwości, jeśli chodzi

1 Ża udostępnienie tych  m ateriałów  oraz życzliw ą pomoc składam  serdeczne p o­
dziękow anie dyr. F. B łońskiem u oraz k ierow nikow i Działu Społeczno-Historycznego  
M uzeum Okręgowego w  R zeszowie.
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o prawdziwość zaw artych w niej danych, rzecz bowiem  wiązała się z. opła­
tam i podatkowymi, nie m a jednak  powodu- wątpić, jeśli się porównuje 
odpowiednie ceny we Lwowie i Krakowie, by wydaw ca zbyt daleko* w tej 
korespondencji odbiegał od prawdy. - ■

*
Lokalna prasa  rzeszowska o charakterze społecmm-politycznym za­

częła się rozwijać od początku la t osiemdziesiątych ubiegłego stulecia2. 
Pierwszym i pism am i były właśnie „K urier Rzeszowski” i „Przegląd. Rze­
szowski” , obydwa o jednakowym, podtytule „Dw utygodnik społeczno-eko­
nomiczny i literacki” . Było to niew ątpliw ie jedno pismo* tygodniowe, na 
co wskazuje zawartość. Podział na dw a ty tu ły  był norm alnym  obejściem 
obowiązującego ustaw odaw stw a, według którego czasopisma, począwszy 
od częstotliwości dwutygodniowej, nie  m usiały składać wysokiej kaucji. 
W Galicji w  owym okresie w k  u wydawców tak  postępowało. W ystarczy 
wymienić takie czasopisma, jak  „W ieniec” i „Pszczółka” , „Chata” i „No­
w iny”.

Obydwa dw utygodniki ukazyw ały się nakładem  i drukiem  J, A. Pe- 
laira, p rzy  czym jako* redak to r odpowiedzialny podpisywał je później 
F. Now;ak. Od 1 lipca 1886 r. „K urier” stał się tygodnikiem  pod redakcją 
Ferdynanda Nowaka, zaś od tego samego dnia „Przegląd” przestał się 
ukazywać. Od 1 stycznia 1890 r. „K urie r” stał się ponownie dw utygodni­
kiem  pod redaksją  W ładysława Woźndakiewicza.

K ilka dni po ukazaniu się „K uriera” i „Przeglądu” pojawiło się w Rze­
szowie konkurencyjne pismo tygodniowe — „Tygodnik Rzeszowski. Cza­
sopismo ekonorniczno-rolniczó-przemysłowe”. N um er pierw szy ukazał się 
6 stycznia 1883 r. Jego redaktorem  i wydaw cą był Edw ard Arway. Do
28 lutego pismo drukowano* w Krakowie u A. Koiziańskiego, potem  w  Rze­
szowie w d rukarn i Arwaya. Najprawdopodobniej z końcem roku pismo 
zostało zawieszone (R. 1 : 1883, n r 51, z 26 XII), a wznowione w roku 1885 
w dniu 4 lipca pod redakcją K arola Novaka w  d rukarn i E. F. Arwaya 
pod zarządem  Jana  Brosia. „Tygodnik Rzeszowski” upadł ponownie
29 XII 1888 r . z powodu „trudności m ateria lnych  i braku  m oralnego po­
parcia”3.

K olejnym  czasopismem w  Rzeszowie był „K urier Rzeszowski” , k tóry 
zaczął się ukazyw ać w roku 1894 pod redakcją Józefa Ziembińskiego 
w drukarni1 J. A. Pelara  (H. Czerny), p rzy  czym w  roku 1898 drukowano 
go w drukarn i J., S ty m y  w  Jarosław iu. W 1899 r. pojaw iła się tygodniowa 
„Gazeta Rzeszowska” w ydaw ana p rzez J. A. P elara  pod redakcją Euge-

2 (W.), K ilk a  u w ag  z  przeszłości ,· „Głos R zeszow ski”, 1-913, nr 1, z. 5, I, s. 1—2.
3 „Tygodnik R zeszow ski”, R. 4 :1888, nr 183, z 29 X II, s. .1, .. ■ ■
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musza Łucjana Pietrzyckiego. Zakończyła ona sw ój. żywot prawdopodob­
nie w  roku 1900.

Nieco wcześniej, bo dnia 3 października roku 1897, ukazał się tygodnik 
„Głos Rzeszowski” w ydaw any przez. E. Arwaya. Kolejnym i redaktoram i 
odpowiedzialnymi „Głosu” byli: Leon Różycki, od 1898 r. Ludw ik Holzer 
i od 1902 r. sam Edw ard Arway. Był to tygodnik o k ierunku katolickim, 
z w yraźnym i .akcentam i antysem ickim i. P rzetrw ał prawdopodobnie do 
1920 r. z niewielką przerw ą w  okresie w ojny światowej od końca 1914 r. 
do końca 1915 r. W roku 1905 ukazało się co najm niej 9 num erów 1 pro- 
socjalistycznego „Tygodnika Rzeszowskiego”4 pod redakcją W ładysława 
Szczęścikiewicza. w  drukarn i Z. Kisielewskiego w  Rzeszowie. Na krótko 
w 1903 r. ukazał się tygodniowy „Rzeszowianin” pod redakcją Antoniego 
Kaczorowskiego, zwalczany przez' „Głos Rzeszowski” z pozycji an tyse­
mickich. Ponadto w  Rzeszowie ukazyw ały się i inne czasopisma społeczno- 
-pohtyczne, jak  „Ruch Ludow y w’ Powiecie Rzeszowskim” (1913), „Ludo­
wiec” (1914), „Postęp” , „Gazeta Ojczysta” , a także pism a fachowe, jak  
„Ogrodnik” , „Ochrona Zw ierząt” , a naw et miesięcznik „Filatelista” , bo­
daj jedyny wówczas organ filatelistów  polskich, w ydaw any przez braci 
Szczerban (numer 1 pochodzi z 20 X II 1908, ostatn i n r  12 — z grudnia 
1909)5. .

N iestety, jak  dotąd  nie udało się odnaleźć żadnych dokum entów re ­
dakcyjnych „K uriera” i „Przeglądu Rzeszowskiego” poza wspom nianym i 
już na początku. ' 9

W edług kosztorysu tych czasopism za pierwsze półrocze wydawnictwa, 
przesłanego· przez wydaw cę staroście6, w ydatki i dochody kształtow ały 
się następująco:

Wydatki:
2000 egz. prospektów  „Kuriera” i „Przeglądu” 15,—  złr.
dołączenie prospektów  do „Czasu” i „Reform y” 25,—· „
1000 egz,. a fiszów  reklam ow ych 18,— „
składanie, druk i papier 1. num eru „Kuriera” i „Prze-

glądu”" w  nakładzie 1500 egz. à  34,40 . 118,20 „

4 W M uzeum w  R zeszow ie zachow ały się nry od 4 (12 X I 1905) do 9 (17 X II 1905), 
ale jeszcze w  roku 1908 „Głos R zeszow ski” w spom inał o tym  p iśm ie jako o tygodni­
ku „żydowskim  i socjalistycznym ”. . ..

5 Podtytuł tego pism a brzmiał „Organ m iędzynarodowych fila te listów  »Unia«”. 
Jedyny polski m iesięcznik  ilustrow any pośw ięcony w iadom ościom  zbierania i pozna­
w ania  znaczków  pocztow ych oraz h istorii rozwoju poczt. R edaktorem  pism a był 
E ugeniusz Szczerban. Drukowano je  w  drukarni J. A. Pelara, a od ń r u  8/9 z 1909 r. 
w  drukarni M. Schm itta  i Ski w e L w ow ie. N um er liczył 16 stron w  form acie 
15 X  23 cm.

6 Papiery Jana A. P elara — drukarnia i redakcja (Muzeum w  R zeszowie, Dział
Społeczno-H istoryczny, I 23a). ; '
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m arki pocztow e do w ysy łk i 3000 egz. à 1 ct
druk dalszych num erów  w  nakładzie po 500 egz. à 27,40

30,— „

(składanie, druk i papier) 
m arki do 23 nrów  po 400 egz.
redakcja i sta li korespondenci m iesięcznie po 90 złr. za

620,20 „ 
92,— „

6 m iesięcy  
prenum erata 28 gazet dla redakcji

5 4 0 , -  „ 
90,56 „

razem 1548,96 „

Dochody:
270 płacących prenum eratorów  za I i II kw . à 2,30 
dochód dotychczasow y z inserató τ

621,— „ 
122 ,—  „

razem  743,-
niedobór 805,96 złr.

Ja k  z powyższego przedstaw ienia wynika, niedobór był pokaźny, 
a ogółem w ydatki przekraczały niem al dw ukrotnie dochody uzyskiwane 
z p renum eraty  i inserató w. Praw da, że był to okres „rozruchu” tych pism 
i znaczną sumę pochłonęły w ydatk i związane z reklam ą (ok. 70 złr.) ojraz 
koszty d ruku  gratisow ych egzemplarzy. Podejrzenie wzbudza jedynie 
pozycja, przew idująca 540 złr. n a  redakcję i stałych korespondentów1. Jak  
się zdaje, redaktor by ł chyba głównym autorem  większości m ateriałów  
zamieszczanych w  num erach, jeśli nie brać pod uwagę lokalnych prób li­
terackich oraz przedruków  z gazet lwowskich i  krakow skich7.. Sam. w y­
dawca w  piśmie do starosty przyznawał, iż obydwa pism a „podtrzym ują 
się ofiaram i w  nadziei na polepszenie w  drugim  półroczu”.

Od 1 VII '1886 r . do kosztów w ydaw nictw a dochodziła jeszcze kaucja 
w wysokości 1000 złr. w  związku z tym, iż „K urier Rzeszowski” sta ł się 
tygodnikiem 8. Stosunkowo najm niejsze s tra ty  finansowe ponosił w ydaw ­
ca w  związku z działalnością cenzury. K onfiskaty artykułów  były  bardzo 
rzadkie. Nieliczne ingerencje prokuratorii zatw ierdzał c. k. Sąd Obwodo­
wy w1 Rzeszowie jako trybunał dla spraw  prasowych.

Jeśli chodzi o rozpowszechnianie pisma, dane dotyczą jedynie „K u­
r ie ra  Rzeszowskiego” za 1887 rok. Załączona lista zaw iera wykaz m iejsco­
wości oraz ilość prenum eratorów  „K uriera”. Zw raca uwagę fakt, iż w  sa­
m ym  Rzeszowie tygodnik m iał ty lko  10 prenum eratorów . Ogółem było 
146 odbiorców pism a pochodzących z Rzeszowa oraz okolicznych miejsco­
wości, odległych od Rzeszowa o ok. 40 km. W roku tym  w ysłano „K urie r”

7 Jeszcze w  1913 r. h istoryk prasy rzeszowskiej pisał: „W ydawnictwo czasopisma  
na prowincją przedstawia obok ogromnych stosunkow o w ydatków  pieniężnych z tego  
w zględu w ie lk ie  trudności, iż brak m u stałych w spółpracow ników ” („Głos Rzeszow ­
sk i”, 1913, nr 1, s. 2).

8 Starosta do w ydaw cy „Kuriera R zeszow skiego” z dnia 30 VI 1886 (Muzeum  
w  Rzeszowie, Dział Społeczno-H istoryczny, I 23a).
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do 300 odbiorców, w  tym  było 177 prenum eratorów  indywidualnych. W y­
m iana m iędzy redakcjam i pochłaniała 30 egz. W ysyłano 4 egz. obowiązko­
we do bibliotek. Jest rzeczą charakterystyczną, że do redakcji lwowskich 
wysyłano 17 egz., doi krakowskich zaś 4, do innych redakcji prow incjonal­
nych —  9. Stosunkowo znaczną liczbę egzem plarzy prenum erow ały czy­
telnie „Przym ierza Braci”9 (64) oraz urzędy, posterunki.żandarm erii i inne 
(27). „K urier” posiadał 10 lodbiorców poza granicam i Galicji, w1 tym, 9 na 
terenie A ustro-W ęgier i jednego w Poznaniu. Jak  z powyższych obliczeń 
wynika, tylko około 40% egzem plarzy pism a czytali odbiorcy związani 
z regionem. Pozostała część nakładu w ędrowała poza te ren  Rzeszowskiego ■ 
Można przypuszczać, iż czytelnikam i tym i byli rzeszowianie pracujący 
w innych miejscowościach, k tórzy  w  ten  sposób chcieli podtrzym ywać 
swoje kon tak ty  z m iejscem  swegO' urodzenia. .

Jak  się zdaje, egzystencja galicyjskiej p rasy  prowincjonalnej nie była 
łatwa. Nie m iała ona szerokiego odbiorcy, zasięg jej oddziaływania był 
stosunkowo szczupły. Dotyczy to  zresztą w znacznej mierze także, prasy7 
lwowskiej i krakow skiej. Czasopisma lokalne były  w  o ty le gorsizym po­
łożeniu, iż sama ich częstotliwość (tygodniki i dwutygodniki) powodowała 
m niejsze zainteresowanie nimi, na skutek  bardzo zdezaktualizowanych 
informacji. Natom iast przyjrzeć się jeszcze trzeba, jaką rolę odgrywała 
prasa  prowincjonalna, niew ątpliw ie dotowana z p ryw atnych  kieszeni, 
w  walce politycznej, zwłaszcza w  okresie wyborów do sejm u i parlam entu 
wiedeńskiego. Najprawdopodobniej w  tym  zakresie jej rola była znaczna, 
gdy chodzi o om aw iany okres. N atom iast kilkanaście la t później, w  roku 
1905, anonim owy autor na łam ach „Głosu Rzeszowskiego” · inne widział 
zadania prasy  prow incjonalnej. Jego zdaniem z ogólniejszego punktu  wi­
dzenia prasa prow incjonalna powinna stanowić źródło inform acji dla 
„dzienników krajow ych” . Gdy choidzi o zadania lokalne, powinna ona 
dawać „inicjatyw ę dla robót nowych” i „inform ację o 'istniejących” oraz 
dawać ocenę tych przedsięwzięć. Pow inna ta  prasa piętnować niedom aga­
nia, przekupstwo. Zdaniem autora  pow inny istnieć tylko czasopisma w y­
daw ane przez grupy osób „o jasnej barw ie politycznej”10. W omawianym 
okresie „Głos Rzeszowski” bardzo zbliżył się do niedaw no utworzonego 
S tronnictw a Demokratyczno-Narodowego, a jego wydawca był aktyw nym  
działaczem tegoż stronnictw a. Tó stw ierdzenie pomaga nam  zrozumieć 
sens cytowanego określenia. . .

9 „Przymierze B raci” (Agudas Achim) — stow arzyszenie zaw iązane w e L w ow ie  
w  r. 1883· m ające na celu prow adzenie akcji asym ilacyjnej wśród Ż ydów  G alicyj­
skich. Propagow ało ośw iatę wśród Żydów, naw oływ ało  do uczenia się języka pol­
skiego, w pajało członkom „miłość do kraju ojczystego”. P ierw szym  przewodniczącym  
był poseł sejm ow y Bernard Goldman. . . . ■

10 O b o w ią zk i -p ra sy  prowincjonalnej ,  „Glos R zeszow ski”, 1905, nr 39, z 24 VIII, 
s. 2—3. · ' . -
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MIEJSCOWOŚCI I ODBIORCY „KURIERA RZESZOWSKIEGO” W 1887 ROKU

A lw ernia 1 Kąty 1 Radziechów
Baranów 2 K ljuc (Bośnia) 1 Raniszów "
Błażowa 2 Kolbuszowa 10 Ropczyce
Bohorodczany 1 K ołaczyce 2 Rotobor
B orysław 2 K ołomyja 3 Rozwadów
Brün .(Austria) 1 Kozłów 1 Rożniatów
Brzostek 1 Kozowa 1 Rudnik '
Brzozów 1 Kr akowiec 1 Rzeszów
Buczacz 2 Kraków 13 Sędziszów
Budapeszt 1 Krasne 1 . Sinków
Bursztyn 2 Krystynopol 1 Skałat
Chorostków 1 Leżajsk 8 Sniatyń
Cieszyn 1 L w ów 30 Sokołów
Czerniowce 1 Łańcut 18 Stan isław ów
Czciana 1 Łoposzka 1 Stare Miasto
Czudec 2 Majdan 3 koło Sambora
Dębica 1 ' M edyka 1 Stare Bojanowo
Drohobycz ’ 4 M ielec ' 1 Stary Sącz
Dubiecko 2 . M ikołów -D rohow yże 1 Stryj
Dynów 2 M iędzyrzecze ’ 1 Stryszów
Dziurzyn 1 M ikołajów 1 Tarnobrzeg
Frysztak 1 M ikulińce 1 T arnów
Gabel (Austria) 1 M onasterzyska 1 Touste
Głogów 7 Mszana koło L w ow a 1 ^ Trem bowla
Gołogóry 2 Nadbrzezie T yczyn
Gorlice 3 N iebyłe 1 U jście B iskupie
Grybów 1 Nisko U lanów
Grzym ałów 1 N iżankow ice 1 U łaszkow ice
Horodenka 2 N ow esioło 1 Y lacenice. (Czechy)
Jabłonków (Śląsk) 1 N ow y Targ 1 W iedeń
Jagielnica 1 O ssowce 1 W ieliczka
Janów 1 Perechińsko W ielkie Oczy
Jarosław 6 Podhajce 1 - W ojniłów
Jasło. 1 Podwołoczyska Zbaraż
Jazłowiec 3 Poznań 1 Zborów
Kałusz 1 Potok Złoty 1 Złoczów .
Kam ień 1 Pruchnik 1 Złotniki
Kamionka Przem yśl 1 Żołynia .

Strum iłłowa 1 Przeworsk 8 Żółkiew
Kańczuga 5 Radomyśl 1
Kasperowice 1 Radymno 2

1
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1
2
1
3
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2
1
2
1
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1
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3
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1
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